
G A Z E T A  KRAKOWSKA

N i l  29.

W e  C z w a r t e k  D n i a  14.  K w i e t n i a  1796.

Z  Paryża dnia 25 Marca.
Wieści  o pokoiu znowu się o d n o w i a i ą ; 

to pew na iż przed d w ie m a  dniami p r z y ­
b y ł  tu kuryer  od O b yw at e l a  Bnrtelemiego 
z B a z y l e i ,  z p r o p o z y cy ą  przedłużenia z a ­
mieszenia broni.

Przed kilka dniami p r z y b y ł  no wy  
Hiszpański  poseł  "do rzeczy Pospolitey mar­
grabia del Campo z Londynu do K a l e ,  
gdzie zwie lk iemi dynstynkcyami  by ł  przyy  
n iowanym._ Jenerał Pichegru miał  żądać ab- 
szytu i ten d. iS zaraz otrzymała 'Jenera ł  
Moreau ma na iego mieysce nastąpić.

R z a d  zaprzestał  ab ono wać  wielu 
dz i enn ików ,  przez co się rocznie około 18 
mi ll ionćw oszczędzi .  Kilku dz iennikarzy ,  
dla zemszczenia się krzyczą  na rząd ; ale 
ich krzyk nieczyni naymnieyszego  wrażenia 
bo wiadomo z i a k i e y  p r zy cz y n y  pochodzi .

Przed  3.  dniami w y d a ł  d yre kt ory at  
fiąstępuiące rozporządzenie : 1 ) Ministro­
wie  maią swoie a fsygnacye  na gotowe pie 
niądze,  nie na afsygnaty  podług ich w y b i ­
t y  Wartości w y d a w a ć .  2 ) Przekazane  na 
na rod ow y skarb s u m m y,  maią bydź  w  
zaręczeniach m a n d a t o w y c h ,  albo w alsy- 
gnatach po 30 za ). l iw.  wypłacane .  3 )  
Będące w cyrkula cy i  r es p kr y p cy e ,  maią  
t ym cz aso wo  za zaręczenia mandatowe 
służyć,  i przymuszony bieg pieniężny mieć, 
® potym będą na mandaty zamienione.  4 )  
Zatrzymane po da tk i ,  intraty i pensye ma ­
ją ieszcze daley bydź  w a lsygnatach p o ­
dług ich wy bi te y  waętości  opłacane.

Podług  listu z departamentów niższey 
Se kw a ny  , zaczenaią iuż drogi w  d a w n e y  
^ o r m a nd y i  od sz u an ow  by dź  oswobo-  
dzone.

Sa ntb ona x, który miał  iako kommis-  
sarz do S. Domingo i ś ć ,  zosta ł  b y ł  z r o z ­
kazu dyrektoryatu na nieiakiczas w s tr z ym a ­
n y m ,  a podobno i ares zto wa nym ;  lecz te­
raz  dostał  zupełne pozwolenie popłynie-  
nia i zapewne  iuż musiał  popłynąć .  Z a ­
pewnia ją  także iż Antonelie prezydent  
przeszłego re wolucyynego  sądu o tr z y m a ł  
zupełDą wolność.

Jenerał  H a t r y ,  z d o b y w c a  Luxem- 
burgUj, odebrał  teraz kommendę we wnę -  
t rzney armi i ,  na mieyscu posłanego do 
W ło c h  jenerała Buonaparte.  _  W i a d o m o ś ć  
i ak ob y  dyrektoryat  żądał  od Genui  30 
million, po życ zk i  i twierdzy  Savona  zdaie 
się potwierdzać.

Jenerał  Hoche pisał  d. 17 t. z g ł o w n e y  
kwatery  Chati l lon następuiący  list dc. dy-  
rektoryatu :

“ Spieszę się z  doniesieniem wam,  iż in- 
surekcya departamentu Indre,  zda ie  się 
zupełnie do końca zbli żać.  Jenerałowie 
Cantel  i Desenfans,  potrafi li  bardzo d z i e l ­
nie użyć tey t rochy  w o y s k a ,  k tórą  p o d  
sobą mieli.  Buntownicy  Diemógli w i ę c e y  
lak 600 do 700 ludzi  z e b r a ć , które jenerał  
Desenfans w c z o r a y  zupełnie roz pr us zy ł ,  i 
przeszło 60 zostało ich na placu. N arodo- 

B^^ fdye  i kompania  piechoty  z a bi ły  
i ch także k i lku;  55 dostało się w n iewolą ,



*  z a pc w ni a ią iż  chcąc nraeyść  rzęke indrę,  
bardzo wiele ich się potopi ło.  Właś c ic ie ­
le gruntów powrócil i  dó swoich d o m ó w , i  
p o w z i ę t e j  tak.e/ lekcy i ,  wątpię bardzo ,  
że by  się ieszcze do podobney rzeczy  dali 
raz namówić .  Nieiaki  Mara es,  sz e f  roz- 
b o y n i k ó w ,  zosta ł  także z ł a p a n e m ; będzie 
n iebawnie ,  tak iak i inni brańcy sądzo­
nym.  Każę  znowu 5 batal ionom które tu 
sz ły  nazad póyść.  “

I  reprezentant Baudin ,  na pisał  ob ­
szerny list o tym z w y r i ę z t w ie  do dyrekto- 
r y a t u , w  którym p r z y w o d z i  iż zestrony 
republ ikanów tylko  ieden zołnierz zgi 
nął.

Miasteczko  Chalónne pr zy  A ngers ,  
które szuanie byl i  wz ięl i  pod kommenda 
niegdyś hrabi  d’ Aut ic ham p,  na mieyscu 
Stof le ta,  zosta ło  na tychmiast  od republ i­
ka nów  od ebrane. W  Wandzie  a re sz to wa ­
no .30 o f f i c y e r ó w ,  k tórzy  daw nie y  pod 
Charettem s łu ży l i . — W  zachodniey  armii 
oddali ł  ieszcze jenerał  Hothe  4 o M ęy er ó w  
k t ó r zy  się n a p l i a n ; dyr ektóryat  potwier­
dzi ł  ich oddalenie.

N a  rzecz  rzeczypospol itey przedaią 
tu teraz na aukcy i  bardzo wiele t o w a r ó w ,  
iako to :  cukier,  mięso &c .  — T u t e y s z a  u- 
rzędów na gaz et a ,  n a z y w a  Neapolitańskie- 
go ministra stanu A c t o n , naygłowniey-  
sz ym nieprzyjacielem Francyi .

W  więzieniu Renns zn ayd ow ało .  sie 2 
w y p r o w a d z o n y c h  Xźy  którzy się sekretnie 
do Fr a n cy i  wróci l i ;  i eclenznich odebrał  iuż 
s w o y  w y r o k , a drugi go ieszcze oczeki ­
w a ł .  Pięć Kooiet ,  prosi ły o pozwolenie 
•żeby się m og ły  znim wddzieć ; wesz ła  
zniemi razem i szota kobieta , która się 
z innym więźniem chciaławidzieć .  T e  
pięć  pierwsze korzysta iac  z tey okol i ­
czności  , przebra ły  x iedza  po kobiecemu 
i  w y p r o w a d z i ł y  go 1 s t r u ż , który 6 kobiet 
w p u ś c i ł ,  po zw ol i ł  znowu bez trudności  6 
w y y ś ć .  A l e  iakie by ło  iego za d z iw ie n ie , kie­
d y  poszedł  dó więzienia r ieznalas ł  X . !  do 
niósł  zaraz Otym municypalnośc i ; municy- 
pa lność k aza ła  tę pozosta łą  kobietę w y -  
e x a m i n o w a ć ,  ta się zapie ra ,  iż wspam- 
nionegO X.  ani zna;  z tym wszystkim ka ­
za n o  ią zat rzy ma ć  pok i  X.  n i e d o s i a w i , a

ca łą  rzecz odesłano do sądu ; ka żd y  wiec 
c i ek a w y  iak się zakończy .

Nim ciało p ra w od a wc z e  za zadecydo  wało  
ostateczne urządzenie względem mandatów,  
w y d a ł  dyrektorya i  następuiaca o d t z w e  do 
narodu.

Francuzi  ! P r a w o d a w c y  wasi  posta­
nowi ł  zasadzony  na sprawiedl iwości  i 
nieodbytey l icżney potrzebie kraiu , n o w y  
znak monety.  Umieli pogodzić interes 
rzeczypospoli tey  , zinterefsem partykular­
nych , czyl i  raczey  w tym sarr.em interes- 
sie p a rt y ku la r n y ch , znaleźli  no we i obfite 
źrzodła  dla rządu;  i taka bedzie zawsze  
prawriziwey  1 iedyney polityki  ka lk ul ac ja .  
Przez ustanowienie gruntowych manda-' 
tów,  został  nakoniec naród,  po lak okrop- 
ney w o y n i e ,  po tylu g w a ł to w ny ch  klę­
skach w iednyrr, momencie postawiony w  
stanie pomyślności  i sp o s o b ó w ,  w  iakim 
się na początku rewolucy i  z n a j d o w a ł .  
Dla  oży wienia  tych śrz odk ow ,  dla doyścia 
do tego stopnia obfitości i świetności  naro­
d o w c y ,  nie potrzeba tylko tego zaufania 
do reprezentantów narodu,  tego samego 
posłuszeństwa ustawom,  tey samey  jedno­
ści pomiędzy o b y w a te la m i ,  która na o w  
czas panowała  — Gruntowe mandaty ma- 
ta wielki  p o ż y t e k , - którego a fsygnaty  mieć 
mem ogł y  i d l a t e g o  u p a d ł y : ten użytek  
zaw is ł  na tym iż każdego czasu mogą  
bydź  bez pr ze s zk o d y,  bez powiększenia ,  
bez straty za dobra iakie sobie kto w y b i e ­
rze zamienione Jest to bank gruntowy , 
którego fundusze są wi doc zne ,  którego 
bil lety mogą bydź  zawsze  w otwartym kati 
torze odmienione,  i którego zaręczenieies t  
po wa gą  u sta wy  s twierdzone,  nadaiac 1 tan 
przymuszony  bieg pieniędzy.  T e g o  osta­
tniego ś r z o d k a , potrzeba by ł o  użyć  prze­
c i wko  zbrodni tzem usi łowaniom lichwiar- 
stwa  i ztemyślnych  , którzy  u w z ią w s zy  sie 
na to, a by  nayzbawipńsze śrzodki  obrocie 
w truciznę, niebyl iby zaniechali  i tych no­
w y ch  znaków ochydzić i pod siebie podgar- 
nąć aitnbv się ieszcze masa oby wateli  bv la  o 
ich w ł a ś c i w e j  wartości  przekonała ,—. O by -  
cziae;i posłuszeństwo usiawotn sa iedyną ię- 
k c y m ią  wolnych  kraiow naymnieysze w cym 
uchybienie ,  zachwie je Liaiem aż do samego



f runtu W sz y s t k o  złe zrodz i ło się znaszych Ożyie handel i sztuki ;  urzędnicy publiczni  
lotni,  z w y d z ie r s t w a  , opuszczenia pra- zostaną za swe prace nadgrodzeni  , ucisk 

cy ,  wzbraniania się opłacania podatkow i wierzyciel i  narodowych i pensyonistow 
ochrdzenia monety' narodowey.  T o  złe nie- weźmie koniec ; ^os bolesny naszych brac.
n o ż e  byclź teraz tylko przec iwnym sp oso ­
bem uleczona; potrzeb bydź rzetelnym w 
Opłacaniu p o d a t k ó w ,  wskrzesić przem "s ł ,  
u trzymać istotną wartość wszystkiego i 
uaymmeyszego  n ieczymć uszczerbku usta­
nowionym z u litom monety przez p r a w o ­
d a w c ó w . —, P y r e k t o r y a t  w y k o n a w c z y ,  be- 
dzie umiał  w lak wa żu ey  okazy i  użyć  w 
caley obszerności  z iożoney w swe rece 
wład/v  ; będzie umiał  ziedaać u sz ano w a­
nie wol i  narodowey  przez lego reprezen­
tantów wyrzekłey .  Do was więc pocziwi  
o b y w a te l e ,  przyjaciele mądrości i wo ln o ­
ści ,  do was więc niezmierna więk sz o­
śc i ;  krancuzow należy dopom tgać usi­
łowaniom rzą iu. Uformiiycie święta ligę 
dla obrony  b o d o w y  konstytucyyney* to* 
l a  dziś sp o cz y w a  na pomyślności  m an ­
d a t ó w . — Przeciwko  nieprzyiaciolom z e w ­
nątrz po‘ rzeba się zemstą zapalić ; ale 
wzgardźc ie  podłemi pisarzami,  którzy sie 
tylko nad zdraycami  lituią,  którzy niewy- 
s tawiaią ty lko  okropne o b r a z y ,  i k tórzy  
nicbioru tylko z tey strony przedmioty , 
która może obywate l i  zasmucić , rozdwoić  
i  ochydzić .  Czas i u ż  że by  się ka żd y  z  nas 
pyszni ł  iż iest Francuzem ; coż szkodzą 
chwale  narodowey  zbrodnie kilku nie­
szczę ś l i wy ch,  których natura w sw e y  nie- 
staleczności  wy rzuc i ła  na zietr.ię wolna ! 
Cw a ż a y c i e  letni oczyma r ew o lu cy a ,  kióre- 
nii ią potomność będzie u w a ż a ł a . — F ra n­
cuzi '  przekonaycie się o tey wielkiey p r a ­
w d z i e ,  iż zbawienie wszystkich , z b aw ie ­
nie każdego z w a s ,  zawis ło  wśeisłym w y ­
konaniu ustawy  względem mandatów.  Jut  
się z niey właścicielom afsygnalow przez 
powiększenie ich cen)', dałv uczuć szczę­
śl iwe skutki , chociaż powiedziano iż te 
no w e  papiery zgubią ich do reszty. Nie 
chay ta usLawa . liedozna naymnieyszego 
przestępstwa , a w krotce dobroczynna 
rosa o ż y w i  szc/.fśliwą ziemię , którą 
nam natura nad ała ;  wyd obę dzi e  się Fran- 
c y a  z tey  opłakaney  niedołeżności  ; prze­
stanie ią niszcaące l ichwiarstwo pożer ać ;

z b r o j n y c h  zostanie pop raw ion ym  ; a  
szczęś l iwość n a r od o w a ,  klorą szelmostwo 
chciało odłączyć  od poczciwości  i cnot na­
rod owych , o ży ie  znowu w nieśmiertelnych 
źrzodlach sw ey  płodności  i zakwitnie  do­
statek.

Podpinano Letourneur.

Na sefsyi d. 21 marca rady  pięciuset 
Doulcet  zosta ł  prezydentem.— Camus d o ­
niósł imieniem w y z n a c z o n e y  kommifsyi  do 
okrzesania w y d a t k ó w  k r a t o w y c h ,  iż d y r e ­
ktoryat  nienadesłał  ieszcze listy s w y c h  
w y d a t k ó w  ; na iego wniosek dekretowała  
rada żeby ieszcze raz o to do niego po­
siać.  De pu to wa ny  Fabre  mówi ł  Bardzo 
przec iwko 12 kancel laryum dyrektoryatu  , 
które sie na 30 gatunków przedzielaią ; ż ą ­
dał  nakoniec żeby b y ł y  sk aso w an e,  pon.e- 
w a ż  tak wielkie summy kósztuią.  W c a l e  
się nad iego żadaniem niezastanowiono.

N ł p r o p c z y c y ą  C a m u s a ^  de kr e to wa ­
ła  rada pięciuset,  aby  natychmiast  w s z y ­
stkie kafsy p o p i e c z ę t o w a c , dla przeyrze-  
nia ich stanu. Administracye d epa rtamea  
t o w e ,  maia tylko  tyle urzędnikom zosta­
wić pieniędzy,  ile na n ieodwłoczne  p o ­
trzeby  publicznych w y d a t k ó w  po tr z eb a .— 
Pelet pr zyw ió dł  , iż podług Ispnsfytucyi , 
kotnmifsarze skarbu narodowego powinni 
co 3 miesiąci przynieść o stanie iego rap.  
port.  Ponieważ  ieszcze tego nieuczyni l i ,  
zad ał  więc aby  w y z n a c z y ć  kommifsya do 
roztrząśnienia dla czego się spóźnili.  Usta­
nowiono.

Dy rek tory at  posiał  rożne po se ls tw a;  
w  p;er w s zy m  żądał  aby rh aistrowi skar­
b o w e m u  w y z n a c z y ć  3 mill iony.  W  dru­
gim aonios ł .  iż przymuszona  p o ż y c z k a  aZ 
do dnia w cz ora ysz ego  przyniosła dc skar­
bu narodowego 8000 in.Ilionow w afsygna- 
t ac h ,  a 3-,670 295 l iwr: w g ot o w y ch  pienią­
d za ch ,  iże malsa w  cyrkulacyi  będą cy ch  
a fsygnatow niewyuosi  iuż 20,000 millio- 
now.  W trzaciin d on os i , iż  potrzeba o*”



nąymić  publicznie stan s łu żąc yc h  za hipote­
kę  mandatom narodowych dobr: niesprze 
dane ruchomości nar odowe , nierachuiac 
W to Belgickich , wy no sz ą  3785 mil l ionow 
wartości  , a niesprzedanę dobra wyno sz ą  
8410 mill ionow 706,603 livvr. T a k o w y  stan [ 
publicznego maiątku , mów i  d y r e k t o r y a t , 
nioże bydź  przy iac iolom i nieprzyjaciołom 
rzeczypospoli tey  okazany ; p ierwszych u 
twierdzi  w odw adze ,  a drugich przywiedz ie  
do rozp ac zy .

Dekretowała  rada ,  iż cudzoziemcy 
neutralnych kraiow lub tych zktóremi  
Fran eya  w pokpiu ż.yie, mogą 'po  Francy!  
po d r o żo w a ć  1 ba w ić  s ię ,  tylko musza 
mieć paszport od bawiącego się w ich kra- 
iach Francuzkiego posła ,  lub agen ta , ak tó-  
ry  t ak o w y  paszport komu w y d a ,  musi zaraz 
o t ym  ministra zagranicznych z w i ą z k ó w  u- 
wia domić .  T a k  ci cudzoz iemcy  którzy się 
tu b a w i ą ,  iako też i ci co na potym pr zy ­
b ę d ą ,  powinni  się we 3 dniach postarać o 
zaświadzczenia  swego paszportu,  a takowe 
zaświadzczenie  i sam paszport  co 3 mie­
siące odnowić .

Z  W łoch d. 15. Marca.
Król  Neapolitański  w y z n a c z y ł  z pen- 

sya  7000 czerw.  zło.  K a wa le ra  Ventimiglia 
swoim n a d z w y c z a j n y m  posłem w W ł o ­
skich pa ństwach,  i posłał  mu szczegól- 
nieysza  instrukcją żeby się zaws ze  wM a n-  
t u a , w Medyolanie i w  Genui pr/y szefach 
armii z q a y d " v a ł . _  L iczba  w oy sk  Neapoli- 
tańskich ,  które są do Lombardy!  przezna­
czone wynosi  10,321 ludzi ;  w ie ś ć ,  iakoby 
na  wy ch o dz ie  odebra ły  preciwny  rozkaz 
niepotwierdza si^.^ Z Ce va  donoszą  d. 3. 
t. iż się tam i wpr owi nc y i  Mondoyi  sp o­
dz iewają  się prędkiego attaku ze strony 
Fr a n cu zó w ,  ponieważ się w górach bardzo 
zmocnil i ;  ale źe w t ym momencie wielki 
śnieg upadł , podobno się będą musieli
Tozeyść.

Rząd  Genuenski na znaczy ł  znowu 
trzechdniowc nabożeństwo dla w e zw a n i a  
tv tych  kr ytycznych  okol icznościach  Bos- 
k iev  opatrzności.  — Francuzki  poseł  w F l o -  
i e n c \ i  w y s ł a ł  kilku kuryerow do P ar y ża  
i  m ie wa  częste konferencye z ministeryum,

T o s k a ń s k i m . — Angielska f lo t ta , która e 
Archipelagu powróc i ła  , pr zy pł yn ęł a  do 
portu Fiorenzo w Korsyce.  A n g i e l s k a  es­
kadra admirała Jarv is ,  kr ąży ła  d. 8 o k o ­
ło w z g ó r k u  Tulońskiego.  — Xżę X a w e r y  
Saski p r z y b y ł  z swoim synem do Neapolu.  
_  Mylord  M ac a r tn ey ,  który iak wiadomo 
b y ł  Angielskim posłem w Chinach , p r z y b y ł  
także do N e a p o l u , i oddał  K ról ow i  1 tom 
sw cy  podroży.

Podług  n a j n o w s z y c h  wiadomości  z 
Konstantynopola , kłótnie między baszą 
Widflińskiin i W Sułtanem- zosta ły  zago- 
d zone ,  i za wdaniem się W.  W e z y r a  o- 
t rzyinał  wspoimi iony basza pardon.

Od 3 aż do 6. l .m .  t rzymane by ł o  w 
Rz ym ie  przez 3 dni w Cafsarskim kościele 
dell ’ Amina uroczyste nabożeństwo dla 
szczęśl iwego powodzenia w p r z y s z łe j  kam- 
pani fCefsarskiey broni—  Do Francu/kiey ar­
mii we  Włosech  przy by ło  oprocz innych po­
trzeb 300,000 par t r z e w i k ó w . — Francuzki  
jenerał  Serrurier,  miał  bydź z ło żon ym  i o 
kuty do Paryża  poprow adz ony .

Z  Srashurga d. 22. Maren.
Powiadaia  i i  przed kilką dniami przy  

b y ło  do Bazylei  d.2 ku ry er o w ,  ieden A n ­
gielski,  drugi A u s t r y a c k i , i że mieli Barte- 
lemiemu ważne  depesze względem pokoiu 
p r zy w i eś ć ,  które on natychmiast kurye- 
rein do P a r y ża  odesłał.  — Jenerał  Pichegru 
iadąc do Pary ża  za ba wi ł  sie tu kilka dni.
— Z N iż sz e j  A l z u c y i ,  z K.ocnersberg piszą, 
iż tam nienr/.y iaciele rżeczypospoli tey  , 
śmiało i zuchwale m ó w i ą ,  że wszy sc y  mę- 
sz cz ęzn i , nawet i chłopcy od 12 lat do bro­
ni się p o r w ą ,  i że się tam wielka  l iczba 
X ż y  nieprzysięgłych znayduie.

Z  Kopenhagi d. 13. Marca.
W i e ś ć ,  które się by ła  . o z e s z ł a , iż 

flotty Szwedzka  i Duńska n iepoydą  tego 
roku z.łącznie na morze ,  zupełnie się po- t 
twierdzi ła ;  ponieważ t raktat ,  który4 b y ł  
pomiędzy  obiema narody dla wspolney  o- 
Łrony neutralności ,  iuż sie zakończy ł .  
L ecz  pomimo tego ,  flotta Duńska w y y d z i e  
i tak na morze i spodziewaią się iż ki lkoma 
okręty  będzie ieszcze powiększoną.
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Z  Londynu d. 22. Marca.

Dnia 18 popłynął  Xże F r y d e r y k  O r a ­
lni z ca łym  swoim dworem z Słieernes na 
okręcie Garłand o 28 armatach do El by .  
Kiedy  wspomniony X żę  p r z y b y w s z y  do 
Sheernes b y ł  od ta m t e j s z y c h  okrętow z 
armat wi tanem,  ustrzelono nieszczęściem 
iednemu m ay t k o w i  rękę.

P. Liston popłynął  przedwczorem do 
A m er yk i  na okręcie Afsisiance o 50 arma­
tach , iako nasz poseł  p r z y  Amerykańskich 
stanach.

Ostatnia dworska  gazeta sobotnia p o ­
twierdz iła  urz ędownym rapportem jenera­
ła maiora Leigh  z Martyniki  , o nieszczę­
ś l iwcy  bi twie d. 8 stycznia na w y s p ie  S. 
Wincentego z Francuzami  zasz ł ey .  Nasze 
w o y s k a  z tak wie lką  na tarcz ywośc ią  b y ł y  
Od nieprzyiaciela a t t a ko w an e,  i i  ty lko  w 
iedney ucieczce m og ły ' zna leść  bezpieczeń­
stwo.  Po  więk sz ey  części  co fnę ły  się do 
Kingstonu i do twierdzy Charlotte , która 
iest od wszelkiego attaku bezpieczną.  P i ­
sano natychmiast  o posiłki  do B a rb ad o s;  
tym czasem pr zyszedł  podpułkownik  Go- 
Wer w  260 ludzi.  S trata  nasza wyno s i  w 
tey potyczce w zabi tych : w 8 sierżantach 46 
prostych,  w  ranionych 1 maiorze ,  2 kapi ­
ta n a c h ,  10 unterofficyerach , 96 pros tyc h,

A K O W S K I £ v

a  14. K w i e t n i a  179 6 .

a  wzamieszanych  w  19 sierżantach i 180 pro.  
stych.

P.  Sidney Smith ,  który zaw sz e  okoł o  
br zeg ów  Francuzkich k r ą ż y , udało  się 
niedawno w y l ą d o w a ć  tam znaczną częśc 
ammunicy i  dla roy a l i s tow.  M ia ł  także 
ki lka boinb do miasta Granvil !e w  rzucić.

Nasza  iazda  ma teraz innym spos o­
bem by dź  oporzą dzo ną;  będzie miała  d łu ż­
sze s z a b l e , tęższe buty & c . _  L iczbh  t rans­
po rt o w y ch  o k r ę t ó w ,  z ktoremi  admira ł  
Christian popłynął  pr zedwc zorem z C o w e s  
do zachodnich I n d y y ,  wynos i  oprocz 6 
woiennych około  50. W sz ys t k ie  są mie­
dzią okute ,  i maią  b y d z  potym w za c h o ­
dnich Indyach  u ż y w a n e ;  lecz wiele z  nich 
musiało się dla popsutych  ż a g l o w  p o z o ­
stać.

Jones i Bins , zostal i  w  Birmingham 
a re s zt o w a ni ,  ponieważ  się u nich w i ę c e y  
iak 49 osob  z e b r a ł o ,  i gadali  o poli tyce ł  
przec iwko  rządowi .  _  W x ięstwie  W a l i i  
odkryto  bogate że lazne miny .

Hollenderska flotta z a b r a ła  ieszcze  
w przesz łym miesiącu pod  wz górkiem Hit- 
land d w a  Angielskie okręty  idące z Gron- 
land ; ludzi  z nich zabr a ła  a o krę ty  spa* 
l iła.  _  Nasze  gazety  twierdzą  , iż wiele  
w o y s k a  Francuzkiego  posz ło  na Hiszpań­
skich okrętach  do  zachodnich  iDdyy .



Z m a r ły  adm irał  F o rb e s  z o s ta w ił  
200,000 f .  szter: maiątku. Z h islory i  iego 
ż y c ia  p r z y w o d z ą ,  iż on ieden b y ł  z officy- 
,,row  morskich , * podczas 7 letniey w o yn y , 
k tó r y  niepodpisał dekretu śmierci na nie­
szczęśliw ego  adm irała  B y  ng , i mocne w 
tey mierze K ro lo w i  prze ło żen ie  u czyn ił.  
C ia ło  iego b y ło  w tych dniach bez żadney 
o k aza ło śc i  w  kościele W a tfo rd  p o ch o ­
w an e.

P e w n y  X . b y ł  tu niedaw no do iedney 
ła k o m y  staruszki w e z w a n y m :  s k a iż y ła m u  
się i ł  iest ch o rą ,  i że  iey  s i ; w szyst .  o po* 
d w o y n ie  w idzi.  O  1 r z e k ł , przerachuy 
W P a n i  sw oie pieniądze , za raz  W  Pani bę­
d zie  l e p i e y !

r  sisieysza d w o rsk a  gazeta  mieści w  
sobie  r a p p o r t , podług ktorego zn any ka-

Sitan S y d n e y  Smith , zap a lił  d. 17 w B e y  
largui F ran cu zk ą  korw etę 1’Etourdie  c 16 

firmtaach 1 L u g e r ,  4 Briggs i 2 S lo p y ;  lud 
się b y ł  p ;e r w e y  na ląd w y r a t o w a ł .  T o

frzeosięw zięcie  b y ło  a rc y  o d w a ż n e  ; B e y  
y ł  op attzon y  d w iem a  bateryam i , i lądo- 

W /tn ttroyskiem o sad zon y  ; lecz S y d n e y  
-Skdlt w y p r o w a d z i ł  go bardzo  zręcznie : 
w y l ą d o w a w s z y  trochę w o y s k a ,  udało się 
i4 'poHraflli za raz  3 a rm aty  24 funtow e nie- 
p r z y ia t ie lo w i  z a g w o ź d z ić .  C a ła  narza 
- trata  ‘W ynosi 2 zab itych  i 7 ranionych , 
m ię d z y  ktorem i 2 poru czn ików . W  nie­
p rzy jacie lsk ich  batteryach zd o b y to  2 chorą- 
g w  ie.

W  parlamencie niezaszło  w tych  dniach 
o ic  w a żn eg o . J en era łM a cleo d  za czą ł  za_w u 
W c z o r a y  m w i ć ,  ia k o b y  z w y s p y  K uba 

'Sprow adzon o dzikich pso w do Jam ayki,  dla 
za s zc z u c ia  w  tam teyszych  g ó rz y s ty c h  kra- 
łach zb un tow an ych  M a ro o n o w . Z t t y  ma- 
t i t y i  p o w s ta ły  wielKie s p o r y ,  . dopiero 
p o z a p e w n ie n iu ,  iż  rząd  ząpobieży  tem u, 
c d fn ą ł  jenerał sw o ie  zdanie.

O d wykszeąo Renu d. 25. Marca,
H ra b in a  S o u cy  d osta ła  nakoniec pasz.

{.aft  pow rócen ia  do FranCyi , 1 w yiecha- 
3 łuż z B a z y le i

A rm ia  W u im z e ro w s k a  będzie ieszcze 
1 2,000 ludzi 1 legim su tem  kieralśierów  p o ­

mnożoną,  a korpus Kondeusza c o f a  się zno- 
wu nazad  do B r y s g a w y . _  Jeżeli przy dz i e  do 
otwarc ia  kampanii  wszystk ie  w o y sk a  Fran- 
cuzkie będą gotowemi  pieniądzmi płacone.  
W sz ys tk ie  armaty  i amm uni cy ą ,  która z 
Landau w y  p r o w a d z i l i , maią przy armii *po 
g o t o w i u ,  ieżeli  się kampania  otw or zy .

Z  B ru x elli d. 19. Marca.

Stoięca tu garnizonem iazda czyni ła  
przed wczorem rewia oa placu wolnośc i ;  
wie lka  l iczba m łod z ie ży  p ir tw sz ey  rckwi- 
z y c y i  wo ląc  s łużyć  konno iak piechotą , 
zosta ła  do niey p r z y ł ą c z o n ą ,  i wnet bę ­
dzie umundurowaną i uzbroiona.  T o  ko r­
p u s ,  iako też i inne które stoia we wnątrz  
Be l g i i ,  iak ty lko  zostaną o po r zą d zo ne ,  
bo konie pr zy ch o dz ą  dla  nich z wewnątrz  
F r a n c y i , p o yd ą  zaraz  dla zmocninia armii  
Francuzkiey  nad Renem.  D w a  batal iony n o ­
w o  uformowane  iuż tam p o s z ł y ,  a inny 
batal ion ma iść do Mons z lu zo w a ć  tam- 
tey sze  ko rp u s ,  które iest do granic pr ze­
znaczone.

W sz yst k i e  przy  got owani a  d o w o d zą  , 
iż iak się kampania  o tw o r zy  w o y n a  będzie 
z  na y w i ę k s zą  n a t ar cz yw oś c i ą  / pr o w a d zo ­
n a ;  zdaie się iż ku Hundriikowi  nay więk-  
sze się ściągaią s i ł y ,  które od samego jene­
rała Jourdana będą prowadzone.  Prz ezn a­
czone korpus , do czynienia na p r aw em  
brzegu R e n u ,  będzie kommendeyowane  od 
jenerała K l e o e r ; jenerał  Lefebvrfc-, będzie 
miał  kommendę nad kordonem , kiory  się 
rozciąga od Koblenc  aż  do Cr eve ldt ;  w o y ­
ska pod kommendą jenerałów B er na d ott e , 
Championnet te i Marceau  zay muią  linie za  
Mozelą .  C a ła  d y w i z y a  , która stała- k w a ­
te rą ’ za  T r e w i r e m  przeszła Mozelę , i sta­
nęła o milę od niey ku gorom Htindsri iku; 
m o w i a  także iż w s zy st ka  iazda  odebra ła  
r o z k a z  aby  posz ła  na przód.

Z  W łoch d. 24 M arca.

L ist y  d. 19 donoszą  z Gen ui ,  iż A n ­
gielski konsul-P.  Drak p r z y b y ł  tam z Me- 
d y o l a u u , i odby w s z y  z członkami  rządu 
ktika kunfe re ncy y  z n o w u  naa ac  odiechał .



T a k  z  ponadmorskich b r z e g ó w , iako  
też z Piemontu i L»ombardyi, piszą o usta­
w iczn y m  z o b y d w o c h  stron uzBraianiu śię ,
0 p r z y b y ły c h  posi łkach , artylleryi  i l icz­
nych żywnośc i  i woiennych’ potrzebach.  
Francuzi  rozciągnęli  się aż do Pierre d’ Arena
1 W o l t r i ;  w ostalnitn mieyscu za łoży l i  pie­
karskie p iece ,  gdzie codziennie 12,000 ra- 
c y y  clileba pieką.

Angielska flotta admirała Ja rv i s , kr ą ­
ży ł a  ieszcze d. 22 marca  około  Tulonu , 
dla dostrzegania t o  się tam w porcie dzie- 
ie i l amteyszey llotty.  Neapoliiański  okręt,  
Ta nc re d i ,  który do tey flotty należy p o ­
w r ó c i ł  nazad do L iwornu.  Do wie dz ie l i ś ­
my się poźniey,  iz Angielski  admirał  Jarvis,  
w y ko m m e n d e ro w a ł  3 okręty  do wielkiego 
koryta  l u l o ń s kie go ,  dla zestrzelania nie- 
przyiaciel .skiey l lo t ty ;  ale nieprzyjaciel  tak 
tęgo zaczą ł  ze sw yc h  bateryy  p r a ż y ć ,  
iż wszystkie 3 ,  nietylko że się musiały na- 
zail co fnąć ,  ale bardzo uszkodzone zosta­
ł y  ; po pł ynę ły  potym do n a p r a w y  do 
•Ajaccio.

M a m y  wiadomość  z Rastyi  iż F r a n ­
cuzki  korsarz , zabra ł  bardzo bogaty  An-

fielski kupiecki  okręt pod armatami  pod 
'uuis ; konsul Angielski  nadaremnie się o 

niego u D e y a  upominał  , De y  mu niemogł  
dopom oc  ; ale niezadługo zemścił  się a d ­
mira ł  W ald eg rav e  , który się tam pod ó w  
czas w  tych stronach z n a y d o w a ł  U da ł  
się do buchtn pod Guletta , gdzie się 1 
Fra nc uzk a  f r e g a t a , 1 korweta  i 1 brigan- 
tyna  z n a y d o w a ł y  na kotwicach  i te o p a ­
no w a ł .  Za br a ł  także iednego Francuzkie-  
go korsar za ,  który miał  zd o b y ty  bo gaty  
°k r ę t  przy so b i e ,  i uczynił  z niego prezent 
D e y o w i  ; d. 21 marca  pr zy b y ł  z temi zdo­
bycz am i  do portu Fiorenzo.

Neapol itańska iazda  , która idzie do 
armii  do Loinbardyi  , w y s z ł a  iuż 15. 
t. idzie przez grunt P a p i e z k i . —. Ponie­
wa ż  morza  są okryte  korsarzami  i Neapoli- 
tański handel  bardzo  wiele przez to 
szkoduie,  za ka za ł  zatym Kroi  Neapolitań- 
ski żeby  żaden okręt n iewychodzi ł  bez es­
korty  ua morze.

Z  Torunia d. 26. Starca.

L is ty  z L i t w y  donoszą, iż  się bardzo  
m ało w o y sk a  R o fs yy sk ie g o  w  ca łym  Xięs- 
twie pozostało  ; w szystko  się ściąga na 
granice T u r e c k ie ; naw et i z Grodna w y s z ła  
cała  ciężka arty lerya.  O p rócz  tego dono­
szą z Grodna , iż d em ark acyyn a  kommif- 
sy a  w tam tych stronach została bez o gra­
niczenia czasu za l im ito w a n ą ; z tym  w s z y ­
stkim konsyliarz legacyi Pruskiey Bóhletf- 
d orf  poiechał w tych dniąch z W a r s z a w y  
do Grodna.

Z  Hagi d. 22. Marca.

Już te d y  sa 6 cz ło n k o w , do w y d z ia łu  
zagranicznych m terefsow o b ra n e m i: o b y ­
watel Lestevenon , Halin , B ikker , v o a  
Sitter, von  Kem penaar i von L eeu w e. M i­
nister do tego w y d z ia łu  będzie dziś pod 
imieniem sekretarza w y b ra n y m .

P otw ierd za  się i u ż ,  iż ostatni a larm  
na naszych brzegach pod B n e l  , nie b y ł  
ty lk o  przez daiacy  sobie znak d w óch  A n ­
gielskich okrętow  z w ęglam i zro b ion y .  
W ię c  nasz garnizon m óg łb y  iuż n azad  
wro"cić ; lecz z tey  o k a z y i  za y d z ie  inna 
dyslokacya  w oyska .  Z  Groningen i F rys-  
landyi w y ch o d zą  w o y sk a  , £ m y tu d osta­
niemy na garnizon 3 batalion y  grenadye- 
rów .

K o rw e ta  , ku ryer  , k lorą  od n a szey  
flotty adm irał B raak  do T e x lu  p o s ła ł ,  
p r z y w io z ła  w iadom ość , iż stanęła s z c z ę ­
śliwie pod w ysp am i H etland ..*  R eszta  z o ­
stających się tu ieszcze  S z w a y c a r o w ,  bę­
dzie  w  kwietniu odp raw ion ą .

R o zch od zi  się tu wieść , Jakoby nam 
A n g licy  zabrali  w Helwetfluis 2 Islandzkie 
o k rę ty ,  i że g dy  chciano do nich ognia 
dać , znaleziono , w szystk ie  arm aty  na 
batteryach zagvyożdzone.

D ro go ść  się tu znacznie p o w ię k s z a :  
funt mięsa w o ło w e g o  k o s z tu ie ó  sztylarow, 
cielęcego 8 a funt masła 10.

O b y d w a y  niezmieniani sekretarze 
zgrom adzenia  będą dziś obrani. Instruk- 
c y a  ich  sk łada  się z 18 a r t y k u łó w ;  żaden



r ie m o że  bez pozw olenia  prezydenta w y j e ­
chać z H a g i , i to pozw olenie  nietnoże t y l ­
k o  D j^ d n i  s łu żyć .  Niemoga nic prop on o­
w a ć ,  żadney Korrespoodencyi z ministra­
mi u tr z y m y w a ć ,  ani do pisania dzienników

dop om ag ać; k a żd y  będzie miał znich ro- 
czuey pensyi 6000 zło:

Francuzi pozw olili  pod Kolonia prze­
puszczać przez Ren do w y ż s z y c L  J&emiec 
przeznaczone Hollenderskiz tow ary

D O N I E S I E N I A .

P o d a i e  się k a ż d e m u  d o  w i a d o m o ś c i ,  i i  d n ia  i g o  m.i ia  ro k u  b i e ż ą c e g o  be d 7 ie  ro b ien ie  m io -  
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